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t w ó r c ą  i o p i e k u n e m  „ B i u r a  R a c n u n t t o  a-o - P u  t f i e r n i c z e g a "

W  num erze p on ,ed z,a ik o w ym  p l. M ro w n .e i  z a p y tać  publi-
sa iu m y, ze spóhlzMfcna „B .uro R a zm e &  'dxi j . na teren ie  „B iu -
chunKOwo - P ow iern icze  O trzym ała ra  R’a d  P o „ rnV< „ reda ..:or W ła- 
tytułem  su b w en cyjk . z  f im d u s * .  F ra d |aw  p „ , , u, ki u tó ry  je st 
c y  w  p ierw szym  i3*inieM«czn>»n k fem K o m itetu  R e d a k c y jn e * . w yd aw - 
okresie działalności 41*8 85/1 > zazn a- n ictw a  ń f c ; , KOWe g o “ , rów nież 
czy M m y , ze fundusz* tej sporazielm  „ rgan u  / w ia z a u  K s ięg o w y ch  w  Pol- 
oraz spółdzielni „D e tu r"  zo sta ły  roz- ^  p  w l „ d jS tPW p rr y lu s k i zn an y 

w sk aże m y  na je sj  na bru;(l] w arszaw sk im  z n iezbyt 

pochlebnej stron y.

trw onione. O becnie 
p ew n e zw iązrii organizr cyjn e  i ot 
brzym i za sięg  sp raw y, athrą poru­
szyliśm y.

C haraK terystyczny i c ie k a w y  
fakt, że  w e  w ład zach  „B iu ra  R ach. -
D o w ."  zasiadali lum inarze Z w ią zk u  
K s ię g o w y c h  w  P o lsce , organizacji 
polsko - ży d o w sk ie j o z a s . rwiem u 
san acyjnym .

Z w ią ż e *  K sięg o w y ch  w  P o lsce  w 
oficjaln ym  organie sw oim  „P rze g lą u  
Z w iązK O w y" (N r. 7, 8  I 9  z  1936  r.) 
w yraźn ie  pisał ta k .

„ ja k  ju ż niejednokrotnie pisa­
liśm y, w  W arszaw ie  p rzy ul. Mar 
srałko w sidej 129, te' 682-80, zn aj­
duje się Bi aro* R ach un kow o -  P o ­
w iern icze, w  k tó rego  w ład zach  z a ­
siad ają  nasi K o led zy  i które jest 
ja k b y  ema laoję 7 w ią zk u . O tó ż  za ­
chęcam y K o le g ó w , aby k o rzy su n  
z  usług te g o  B ura, które organ izu ­
je, reorganizuje przedsiębiorstw a 
za k laa a  i p row adzi w  nich k sięgo­
w o ść, zajm uje się inkasem , w in d y­
k acją, oraz  p rzep ro w ad za  rew izje  ; 
kontrole na ży czen ie  stron zainte­
resow an ych . »

P ierw szorzędn e ODinie, duskona- 
Ia zn ajom ość rzeczy  w ybitnie fa* 
ch o w y personel, i  k tó rego  korzy­
sta  Biuro —  oto gw arancje, że  każ­
dy, kto sk o rzysta  z  usług Biura, kow nik M u gU  u ia  i w ielu 
będzie z nich zupełnie zad o w oło - i r ó w .

się ja k o b y  u w ład z rząd o w ych  p o p a r­
ciem  za rzą d z a li „B iu re m  R ach u n k o­
w o  - P o w iern iczym , jak  jńłnowali

P rzy łu s k i, któr; je s t  człon- f ° s z a r  w d ow iego , p rzezn aczo n ego
1 przez F unausz P racy  na zo rga n izo ­

w anie p ra cy  dia bezrobotn ych  bu 
ch alterów , o czyir. p om p atyczn ie  g ło  
s ił o fic ja ln y , p raso w y kom un ikat In ­
s ty tu tu  O św ia ty  P raco w n icze j z lip ­
ca 1935 r., stw ie rd z a ją c  rów n ież, iż  
Sp ółdzieln ia  - „B iu r o  R ach un kow e 
P o w ie rn icze"  p o w sta je  1 ini j a t y  w y  
In stytu tu  i Z w ią zk u  K s ięg o  wy h w 
P o lsc e ?

Z  ko lei zap ytujem y się  p uóliczn.e,
jest Jak lu m in arze „san ac; jn e g o ‘‘ Z w ią ż  - 

"_[U K sięg o w y ch  w Polsce, c ieszącego

Ghettif na targowiskach
P o n i o s ł y r  * » » © ]  e k £

r o z w a ż a n y  p r z e z  d r o b n y c h  k u p c ó w  c h r z e ś c i j a n
C h r z e ś c i ja ń s k ie  - 

d r o b n e g o  k u p ie c tu -a  w  W a r s z a ­

w ie , a  n a w e t  k u p c y ,  n ie  o b ję c i  
r a m a m i o r g a n iz a c y jn y m i ,  z a s t a ­

n a w i a ją  s ię  w  te j  c h w i l i  n a d  p r o ­
je k te m  w y s t ą p i e n ia  do w ła d z  z  

w n io s k ie m  o w p r o w a d z e n ie  o s o b ­
n y c h  m ie js c  h a n d lu  d la  ż y a ó w  i 
d la  c h r z e ś c i j a n . '

W  t e j  c h w ili  n ie w ia d o m o  do-

Eontóarriuwctnie Nnknu
Krwawe mM ca przełęczy Naniraa

K t o  z w y c i ą ż y  w  Ch
L O N D Y N , 19 . 8 . Z  S z a n g h a ju  

d o n o s z ą :  W a łk i  w  p r z e ł ę c z y  N a n -  
K au  t r w a j ą  b e z  p r z e r w y .  P o z y c j e  
c h iń s k ie  b r o n io n e  s ą  s to s u n k o w o  
n ie z n a c z n y m i s i ła m i  m  a n o w ic ie  
p r z e z  b r y g a d ę  1 4 3  d y w i z j i ,  n a le ­

ż ą c e j  a o  2 9 -e j a r m ii .  D o w o d z i w o j 
s k a m l c h iń s k im i  g e n . L iu  - D żu  - 
M in . P o  o p a r t y c h  w a lk a c h  J a p o i,  
c z y k o m  u d a ło  s i ę  z a w ła d n ą ć  
p ie r w s z y m i  .l in ia m i n i e p r z y j a c i e ­

la . W  w a lc e  p o le g ł  j a p o ń s k i  p u ł-
o f ic e

n y ".
C złonkiem  R ady N ad zo rcze j „B iu ­

ra Rach. - P o w ie in .“ , jak  podaje 
„P rze g lą d  Z w ią z k o w y "  Z w ią zk u  
K s ię g o w y c h  w  Polsce (m aizec  J935 
r.) zo sta ł w icep rezes Z w ią zk u  K s ię ­
g o w y ch , p Józef Proron, człon ek h o­
li iro w y  Z w ią zk u  K s ię g o w y c h . Nie 
oył to człowieJ szcze gó ln ie  za słu g u ­
ją c y  na zaufanie, skoro nie b ez p o d ­
staw  osKarżono g o  o p rzyw łaszczen ie  
zl. 155-090 w  cukrow n i „K ra sin ie c " , 
gd zie  p. Józef Prorok b y l członkiem  
dyrekcji. P . Józef P rorok b y ł nie bi 

, le  jakuti, lecz  „za s łu żo n ym " działa­
czem . g d y ż  z  ram ienia Z w ią zk u  K s ię ­
g o w y ch  b ył d elegatem  do Unii P ra ­
cow ników  U m ysło w ych , w której 
działał rów n ież p. S ieian  G acki. P. 
P rorok b y ł czyn n ym  działaczem  B B. 
W . R „ zg ło sił się wresz e  do O . Z . 
N., jak  zresztą  I ca ły  Z a rzą d  Z w ią ż  
ku K s ięg o w y ch  w  Polsce .

C złonkiem  Z a rzą d u  s u z i e m i  
„B iu r o  R ach un kow o - P o w ie rn icze"  
je s t  p. K a zim ie rz  Sm oleń ski, człon ek  
Zarządu i se k re ta rz  g e n e ra ln j Z w ią z ­
k u  K s ię g o w y c h , re d a k to r o rgan u  
zv la zk o w e g o  „ P r z e g lą d  Z w ią z k o w y ". 
K im  je s t  p. Sm oleń ski, m ożem y p r z y ­
to cz y ć  u r y  ek a rty k u łu  za m ie szczo ­
n ego  w dn. 8 .1  33 r. w  „K u r ie rze  P o ­
ra n n y m " p. t. „T u p e t i  n ieuctw o 
k o m b in ato ró w " —  A fe ra  „S z k o ły  
R ep o rteró w  D zie n n ik a rsk ich ". D y re k ­
torem  tej sz k o ły  m ia ł b y c  w ła śn ie  p. 
K . S m oleń ski, o k tó ry m  „ K u r ie r  P o ­
ra n n y "  ( a  w ięc  p ism o „ s a n a c y jn e " )  
ta k  p isa ł-

,.D o k a n c e la -ii w chodzi „d y re k ­
to r", p. S m oleń ski. I  on rów n ież 
obok pana z cza rn ą  bródką, n ie je s t  
d zien n ikarzem . J e s t  za  to w y k ła ­
dow cą n a  k u rsach  b u ch a lte ry jn y ch .

Z a czy n a  się rozw o d zić  nad k a m ­
p an ią , p ro w ad zo n ą  p rzeciw  szkole  
rep orteró w . J e s t  ona, w e d łu g  n ie­
go  a k c ją  p o lity czn ą . A le  te ra z  n a­
re szcie  się sk o ń czy ła  To ty p o w e  
w trą c a n ie  zu p ełn ie  tu  zbędnego 
m im e n tu  „ p o lity k i"  je s t  n iezw y k le  
ch a r: kterystyc.zn e d la  w sze lk ieg o  
ro d za ju  „ a fe r " .
N ie ty lk o  „ K u r ie r  P o ra n n y "  o a fe ­

rz e  „S z k o li  R e p o rte ró w " p isa ł, p isa ­
ła  o tym  „ G a z e ta  P o lsk a " , p isa li inni 
i m yśm y te ż  pisali.

ZW YCIĘSTW /
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L O N D Y N , J.9. 8 . Z  S z a n g h a ju  
d o n o s z ą :  D o w ó d z tw o  w o js k  c h i ń ­
s k i c h  w y d a ło  k o m u n ik a t ,  s t w ie r -

Pachmurno
Przew  idyw ań- D rzebieg p og od y  do 

w ie czo ra  dn, 20 b. m .:
P o go d a  n a ogół chm u rn a z de­

szczem  zw ła sz cza  w  dzieln icach po­
łu dn iow o -  w schodnich. R ano m g ły . 
C h m u ry  k łe b ia ste  i w arstw o w o -k łę- 
b ia ste  o p od staw ie  od 300 do 600 m „ 
n a  południow ym  w schodzie chm ury 
d eszczo w e o p o d s ta w i* około 200 m. 
T em p era tu ra  bez w ię k szych  zm ian 
W ia tr y  dolne słabe.

Z n ó w  t a j e n n l c z a  
ł ó d ź  p o d w o t f n a

S T A M B U Ł , 19. 8. D ziennik „ T a n ”  
otrzym ał od sw e g o  korespondenta z 

w y sp y  T eiied o s dejjeszę. donoszącą, 
że  w czo ra j o g o d z. 17-ej łódź p o d ­

w odna n iezn an ej p rzy n a leżn o śc i p ań ­
stw o w ej, ie cz  jak p rzyp u szcza ją , ta 
sam a, k ióra  zatopiła  „C iu d a ć  de Ca- 

diz”  storp ed ow ała  statek  „A rm u rro” , 
id ący  z ładunkiem  zn oża  z Z S R R  do 
H iszpanii. T rafio n y torpedą statek 
zuułat a o jść  do  w y s p y  T en edos, lecz 
u b rze g ó w  zatonai. O fiar w  ludziach 
niem a. Na ratunek p osp ieszy ły  statki 
tureckie „K e m r i” ora/ m otorów ki 
ratunkow e.

d z a j ą c y ,  ż e  p o  z a c i e k ły c h  w a lk a c h  
C h iń c z y c y  o p a n o w a li  w a ż n e  p o z y ­
c je  ja p o ń s k ie .  J a p o ń c z y c y  s k r a c a ­
j ą  s w e  l in ie ,  k o n c e n t r u ją c  j e  w  

r e jo n ie  p r z y s t a n i  i  p o  o b u  b r z e ­
g a c h  r z e k i  W a n g  - P u ,  p r z y  w y ­
lo c ie  u l i c y  J a n d z e p u  - R o a d . S i e ­
d z ib a  s z ta b - j ja p o ń s k ie g o  n a  

T s j a n  - W a n . - R o a d  z o s t a ła  e w a ­
k u o w a n a -  K o m u n ik a t  p o t w ie r d z a  
i . ią d ń m u ś ć ,  ż e  p r z y  z a j ę c i u  p r z e z  
C h iń c z y k ó w  g m a c h u  u n iw e r s y t e ­
tu  T i  - D z i  n a  S u j t i a n  - R o a d , 
b r o n ią c y  g m a c h u  o d d z ia ł  ja p o ń ­
s k i  w s i l e  o k o ło  300 ż o łn ie r z y  n ie  
z d ą ż y ł  s i ę  w y c o f a ć  i  z o at a l  w y b i­
t y  d o  n o g i.

...CZY ZW Y C IĘ ST W A  
JAPOŃSKIE?

S 7 A N G I I A J ,  19 . 8 . W e d łu g
‘ o s t a t n ie g o  k o m u n ik a tu  n a c z e ln e ­

g o  d o w ó d z tw a  w o j s k  ja p o ń s k ic h ,  
o d d z ia ły  ja p o ń s k ie

p o ń s k ic h  d o k o n a ła  d z iś  n a lo tu  n a  
N a n k in . O d  r z u c o n e j  b o m b y  s p a ­
l i ł y  s ię  s k ł a d y  p r o c h u . *

o r g a n i z a c j e  b la d n ie  j a k o y  p r o je k t  te n  m ó g ł 
b y ć  z r e a l iz o w a n y .  C z y  p o w s t a ła ­
b y  s p e c ja ln a  ż y a o w s k a  d z ie ln ic a  
h a n d lo w a , c z y  te ż  w  i s t n i e j ą c y c h  

j u ż  m ie js c a c h  d la  h a n d lu  z o s t a ły ­
b y  w y z n a c z o n e  o d p o w ie d n ie  o s o b ­
n e m ie js c a  d la  ż y d ó w  W  t e n  s p o ­

s ó b  s t w o r z y ło b y  s ię  g h e t t o  s t r a -  
g a n ia r s H e .

W  p ie r w s z y m  r z ę d z ie  w  w y m ie ­
n io n y m  .p r o je k c ie  c h o d z i o w y ­

z n a c z e n ie  o d d z ie ln y c h  m - e js c  d la  
ż y d ó w  w  h a l a c h  i  n a  u a z a r a c h , 
g d z ie  s p o s ó b  ic h  h a n d lo w a n ia  

n a jb a r d z ie j  d a je  s ię  o d c z u ć  k u - 
p ie c t w u  c h r z e ś c i ja ń s k ie m u , p r z y ­
c z y n i c z ę s t o k r o ć  k u p u ją c y  w p r o ­

w a d z a n i  są  w  b łą d  co  do p o c h o ­
d z e n ia  f i r m y .  W  w y p a d k u  c a łk o ­
w it e g o  o d s e p a r o w a n ia  ż y d ó w  od  
c h r z e ś c i ja n ,  te g o  r o d z a ju  p o m y ł­
k i n ie  m ia ły b y  j u ż  m ie js c a ,  a  k u -

p ie c t w o  c h r z e ś c i ja ń s k ie  p o z y s k a ­
ło b y  w a r u n k i  do n o r m a ln e j  p ra c y -  

R o z w a ż n y  p r o je k t  w z b u d z i ł  ż y ­

w e  z a n ie p o k o je n ie  w ś r ó d  ż y d ó w .

W a k a c j e  w  0 .  Z .  N .
Pułk. Koc za granicą

P u łk .  K o c  w y j e c h a ł  n a  k u r a c j ę  
a o  M o n te  C a t t in i ,  c e le m  le c z e n ia  
s ię , g d y ż  od s z e r e g u  l a t  c ie r p i  n a  
w ą tr o b ę .

W  te n  s p o s ó b  w  O . Z. N . ro z p o  
c z ę ły  s ię  w a k a c j e  p o l i t y c z n e ,  
g d y ż  w s z e l k . t  z a s a d n ic z e  d e c y z je  
z o s t a ły  o d ło ż o n e  n a  p a r ę  ty g o d n i 
du p o w r o t u  p u łk . K o c a .

P u łk .  K o c a  z a s t ę p u je  w  o k r e ­
s ie  u r lo p u  s z e f .  s z ta b u  O . Z . N . 
p u łk .  K o w a l e w s k i .
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B E R L I N ,  lb .  8 . P r a s a  p o lsk a  w  
N ń m c i e c h  d o n o s i o a k c j i  w ła d z  
n ie m ie c k ic h , p o d ję t e j  w  k ie r u n k u  
p r z e s z u k iw a n ia  b ib T o te k  p o ls k ic h  

Z w ią z k u  P o la k ó w  w  N ie m c z e c h , 
a  n a w e t  u o só b  p r y w a t n y c h .  R e ­

w i z j e  t a k ie  o d b y ły  s ię  j u ż  w  B e r -  
o d n u s z ą  z w y -  j l in ie  o r a z  w  r o z m a it y c h  m ie js c o -  

c ię s t w a  n a  w s z y s t k i c h  f r o n t a c h . . w o ś c ia c h  Ś lą s k a  O p o ls k ie g o  o r a z
Z e  w s z y s t k i c h  o d c in k ó w  n a d c h o ­

d z ą  m e ld u n k i o  p o s t ę p a c h  s i ł  l ą ­

d o w y c h  i  p o w ie t r z n y c h .  O d d z ia ły  
ja u o n s k ie  r o z s z e r z y ły  z n a c z n ie  te  

r e n  s w e g o  d z ia ła n ia  w  d z ie ln ic y  

p ó łn o c n e j  o d  u n i w e r s y t e t u  s z a n g  
h a js k ie g o .  P o z a  ty m  d o n o s z ą , że  
z o s t a ł  w y s a d z o n y  m o s t  H e n  - L y  
n a  l i n i i  k o le jo w e j  S z a n g h a j  —  

N a n k in  W  T a i t c z o n g  J a p o ń c z y ­
c y  z d o b y li  n o w y  s k r a w e k  d z .e ln i-  

cy-

Z B O M B A R P ^ W A t t Y
NANKSN

T O K I O ,  19 . 8 . A g e n c j a  D u m ci 
d o n o s i, ż e  e s k a d r a  s ttm o jo tó w  ja -

p o g r a n ic z a ,  p r z y  c z y m  w y d a ły  

o n e  w s z e d z ie  w y n ik  n e g a t y w n y .  

R e w iz je  d o t y c z y ły  z a w s z e  p o s z u ­
k iw a n i a  z a k a z a n y c h  n ?  t e r e n ie  
R z e s z y  n ie m ie c k ie j  k s i ą ż e k  p o l­
sk ic h .

O s ta tn io  ■ p o ls k ie  d z ie n n ik i  w  

N ie m c z e c h  d o n o s z ą , że  p o d o b n e  
r e w i z j e  p i z e p r o w a d z i ła  p o l i c j a  w  
B ib l io t e c e  i w  b iu r z e  Z w ią z k u  P o ­
la k ó w  w  N ie m c z e c h  w  S z tu m ie  
R e w iz je  te  p r z e p r o w a d z a ł  u rzęd- 
n ;k  G e s ta p o  T o r k l e r  z  r a d c ą  
s z k o ln y m  n a  p o w ia t  s z tu m s k i.  Im- 

le r e m . J a k  n a m  d o n o s z ą , r e w iz je  
n ie  o g r a n i c z y ł y  s ię  t y lk o  do b i­

b l io t e k i ,  le c z  r o z s z e r z o n o  j e  n a  
c a le  b iu r o ,  s z u k a ją c  k s ią ż e k ,  p r z y  
c z y m  u r z ę d n ic y  p r z e p r o w a d z i l i  

ta k ie  s a m e  r e w i z j e  w  b ib lio t e c e  
p o ls k ie j  w  P o d s t-o lin ie . R e w iz je  
te ,  w y r ó ż n i a j ą  s ię  s z c z e g ó ln ą  

s k r u p u la t n o ś c ią .  U r z ę d n ic y  p o l i­
c y j n i  z a b r a l i  d o  z-b a d a in a  s z e r e g  

k s ią ż e k ,  k t ó r y c h  t r e ś ć  n i g d y  n ie  
b y ła  k w e s t io n o w a n a .  R ó w n ie ż  ż a ­

b i a n o  k ilK a  e g z e m p la r z y  p ism a  
„ K u l t u r w e h r " ,  o r g a n u  z w ią z k u  
m n ie js z o ś c i  n a r o d o w y c h  w  R z e -  

s z y .

B E R L I N  ' 19 . 8 . J a k  s ię  d o w ia ­
d u ją  „ N o w i n y  c o d z ie n n e *  ( O p o le ) ,  

p rz e p -O w a d z o n c  ■ p o n o w n ie  r e w i ­

z j e  w  n ie k t ó r y c h  w io s k a c h  n O w ia - 
t o w  s t r z e le c k ie g o ,  r a c ib o r s k ie g o ,  

O le s n a  i  w  B y t o m iu . A r e s z t o w a ­
n o  24 m ło d y c h  lu d z i .  J a k  s ię  d o ­
t y c h c z a s  z d a je ,  s ą  to  w s z y s t k o  

c z ło n k o w ie  T o w a r z y s t w a  spórto. 
w e g o  J ,S o k ó ł" . P o w o d y  a r e s z t o w a ­
n ia  n ie  s ą  z n a n e . S p r a w ą  tą  z a j ą ł  
s ię  z w ią z e k  i P o la k ó w  ■ w  N ie m ­

c z e c h -  p

Specjalny relerat n2 dzetu
rad są&ami i adwokatur*

M i n i s t e r  S p - a w i e d l i w o ś c i .  G r a -1  

D ow slti p o w o ła ł  d o  ż y c i a  p r z y  M i 
n i s t e r s t w i e  n o w ą  in s t y t u c j ę ,  w ;  
d e p a r t  i a d m in is t r a c .  u tw o r z o n o

Totalizm i demokracja
W  o sta tn im  cza sie  d o strze ­

g a m y  p e w ie n  n a w ro t  sy m p a t i i  
do  s t a ru s z k i d e m o k ra c j i.  N ie  
ty lk o  u r z ę d o w i jej o b ro ń c y ,  
a le ró w n ie ż  je d n o s tk i i g r u p y  
zdaw m łoby  się  od  n ie j d iść  da 
lek ie , np. n ie k tó r z y  J o n se r- 
w a ty śc i w y ra ż a ją  s ię  o n ie j w  
sp o só b  s y m p a ty c zn y *  tw ie r­
dząc, że zaw sze  b y li o l - im c a -  
m i d e m o k ra c j i,  ś-le n ie  p i k o  
w ś ró d  lu d z i z a jm u ją c y c h  się 
p o lity k ą ,  lecz rerom ież w-środ 
m a sy  s z a ry c h  je d n o ste k  ta 
s y m p a t ia  o d ż y w a  i j a k g d y b y  
b u d z i s ię  do  n o w e g o  życ ia  

P o w sta je  p y ta n ie , co .jest 
p r z y c z y n ą  te, z m ia n y ,  r im a r y  
z d a w a ło b y  się  b a rd z o  zn a c z ­
nej, je ś li p r z y p o m n im y  sob ie  
w sza s tk ie  a ta k i i  w y m y s ły  n a  
se jm o k ra c je  i  in n e  dem okratą: 
czne  w y n a la z k r  O o n o w ie d z  
zn a le źć  dość  p ro sto . O d ro d z o ­

na  m iło ś ć  do  d e m o k ra c j i  jest 
w y n ik ie m  b u d zące j się n ie n a ­
w iś c i  do  u s t ro jó w  to ta lnych, 
do  m o n o p a rt ii,  do  d y k ta tu ry ,  
je d n o s t k i  i  g ru p y .  T a  zm ia n a  
iest z u p e łn ie  n a tu ra ln a .  P r z e ­
ż y liśm y  u stró j  to ta ln y  w  ta­
k im  g o r s z y m  w y d a n iu .  O d c zu  
w a m y  c ią g le  na  w ła sn e i s k ó ­
rze  jego  s k u tk i,  o d c z u w a  je 
n ie  ty lk o  p o l it y k  m y ś lą c y  o 
ro z w o ju  n a r o d u  i je go  p r z y ­
sz ło śc i,  a le z w y k ły  p ry w a tn y  
człow  ie k  n ie m a l n a  k a ż d y m  
k r o k u  sw e go  p ryw -atnego  ż y ­
cia, a w  d o d a tk u  ze św ia ta  d o ­
ch o d zą  n a s  w ie śc i, p o d t rz y m u  
jące  n a sz ą  n iechęć. W ia d o m o ­
śc i ze W s c h o d u  o ty n ą c a c h  
ro z s t rz e la n y c h ,  czy  też w ia d o ­
m ość ; z Z a c h o d u ,  o p rz e ś la d o ­
w a n ia c h  r e l ig ij n y c h  p o d t r z y ­
m u ją  wT n a s  p rz e k o n a n ie ,  żc 
b łę d y  n a sze g o  sa n a c y jn e g o  to­

ta liz m u  to n ic  s k u te k  g o rsze g o  
w y d a n ia .

L u d z ie  wdęc p r z y w y k h  do  
m y ś le n ia  s z a b lo n a m i,  o d p y ­
c h a n i o d ra z ą  do  u s t ro ju  to ta l­
nego. s k rę c a ją  w  d a w n e  p rze z  
d z ie s ią tk i la t w y ż ło b io n e  k o ­
le in y . W r a c a j ą  do  d e m o k ra ­
cji. S ta ra ją  się  ją  p r z y b r a ć  v 
b la sk i,  k t ó ry c h  n ie  p o s ia d a ,  
s ta ra ją  się  jej d o d a ć  zalet, k tó  
r y c h  jej n ra k ,  naw et i r c z u p e ł-  
n ie  w i *rzą w  sw ą k o n s e rw a ­
to rsk ą  robotę , chcą  ty lk o  za 
w sz e lk ą  cenę uc iec  p rze d  zm o  
rą  to ta lizm u

T y m c z a se m  trzeba  s z u k a ć  
n a p ra w d ę  n o w y c h  d róg, a n ie  
w ra c a ć  do  sta ry ch , k tó re  wr o- 
s ta te c zn ym  sw y m  w y n ik u  d o ­
p r o w a d z i ły  w ła śn ie  do  ta k ie ­
go  c z y  m n e g o  to ta lizm u . P o ­
sz a n o w a n ie  g o d n o śc i lu d zk ie j,  
u z n a n ie  w  p e w n y m  za k re s ie

w o ln o śc i c z ło w ie k a ,  p r z y z n a ­
n ie  w s z y s t k im  c z ło n k o m  n a ro  
d u  p raw ra u d z ia łu  w  tw ó rc zo ­
śc i n a ro d o w Tej —  to jeszcze  
n ic  d a w n a  d e m o k ra c ja ,  s p re ­
p a ro w a n a  w  k u c h n i  ż y d o w ­
s k o  - m a so ń sk ie j .  T o  co s z u ­
p e łn ie  now e go , to ten n o w y  u- 
st^ój n a ro d o w y ,  k tó ry  zw w cię- 
ż y c  m u s i— ten n o w y  u stró j, k tó  
r y  będ z ie  ró w n ie  d a le k i o d  to­
ta liz m u  j a k  i d e m o k ra c j i.

T ę  p ra w d ę  p o w in n i  z r o z u ­
m ie ć  w szy sc y ,  k tó rz y  chcą  się 
u w a ża ć  za n a ro d o w c ó w , k tó ­
r z y  ch cą  tw o rz y ć  w P o ls c e  no  
w o cze sn y  obóz  n a ro d o w y .  T o ­
ta lizm  b o w ie m  o s ła b ia  je d y ­
n ie  k ie r u n e k  n a ro d o w y ,  da jąc  
do  rę k i p r z e c iw n ik o m  p o w a ż ­
ne atuty. J e d y n ie  o b ó z  n a ro  
d o w y  o d rzu ca ją cy7 tota l.zm . 
m oże  w  P o lsc e  zw yc ię żyć .

j. K.

s p e c j a l n y  s a m o d z ie ln y  r e f e r a t  
n a d z o r u  s ą d o w e g o . D o  z a d a ń  t e j  
i n s t y t u c j i  n a le ż e ć  b ę d z ie  z a r ó w ­
n o  n a d z ó r  n a d  d z ia ła ln o ś c ią  
w ła d z  w y m ia r u  s p r a w ie d l iw o ś c i ,  
j a k  i  o r g a n ó w  p o m o c n ic z y c h , ’ n o ­
t a r i a t u ,  p i s a r z y  h ip o t e c z n y c h ,  r d  
w o k a t u r y ,  b iu r  p i s a n i a  'p o d a ń  i 
u r z ę d ó w  r o z je m c z y c h  d la  s p r a w  
r o ln y c h  S p e c j a ln i e  p r z y d z ie le n i  
do r e f e r a t u  s ę d z io w ie  p r z e p r o w a  

d z a ć  b ę d ą  w i z y t a c j e  s ą d ó w .

■< R e f e r a t  r o z p o z n a w a ć  b ę d z ie  
s k a r g i  n a  d z ia ła ln o ś ć  s ą d ó w , a d ­
w o k a t ó w  i t . p . N a d t o  do z a d a ń  
r e f e r a t u  n a le ż e ć  b ę d z ie  o p r a c o w y  

w a n i e  p r o je k t ó w  z a r z ą d z e ń  p o z o ­
s t a j ą c y c h  w  z w ią z k u  z w y n ik a m i 
in s p e k c y j ,  o r a z  p r o je k t ó w  d o t y ­
c z ą c y c h  n a d z o r u  p a ń s tw o w e g o  
n a d  a d w o k a t u r ą .  K ie r o w n ik ie m  
n o w e g o  r e f e r a t u  m ia n o w a n y  z o ­
s t a ł  w ic e p r e z e s  S ą d u  O k r ę g o w e ­
g o  w  W a r s z a w ie ,  Z y g m u n t  S it n ic -  
k i,  k t ó r y  w  d n ia c h  n a j b l i ż s z y c h  
o b e i n r e  s w e  s t a n o w is k o .

A B C  24DAĆ
W  k io s k a c h  R u c h u  
U  s p r z e d a w c ó w  u l ic z n y c h  
W  u r z ę d a c h  p o c z to w y c h  

* W e  w ła s n y c h  p u n k t a c h  sp rze *
d ą ż y

W oddziałach w łasnycn (w  Ło*


